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Dzień Kobiet
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Gościliśmy Zarząd  i Koordynatorów 
z Edukacyjnej Fundacji im. prof. Romana Czerneckiego
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Wieczór z Norwidem
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Warsztaty teatralne
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Kącik poetycki
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Savoir - vivre
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Wspomnienia ….
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Moje plany na przyszłość
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Marzec w poezji
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Przysłowia na marzec
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Sercem pisane
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                                                                                                                Święto Kobiet 
                                                                                                                Ryszard Przymus 

                                                                          Dzisiaj dzień piękny, uroczysty!
                                                                                Taki dzień raz się w roku zdarza,
                                                                                gdy 8 Marca z gwarem wiosny
                                                                                 wytryśnie z kartek kalendarza.

                                                                                 Tak, to wspaniałe, wielkie Święto,
                                                                                   więc śpieszą chłopcy i panowie
                                                                                   z bukietem życzeń w barwach kwiatów -
                                                                              Uśmiechnąć się do Wszystkich Kobiet.
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                                                     Spełnienia wszystkich marzeń,
                                                                    zadowolenia z siebie, radości życiowej
                                                                       i aby każdy kolejny dzień był Dniem Kobiet
                                                                        życzymy Wam .... wspaniałe, niepowtarzalne Panie.
Dzień Kobiet – historia tradycja zwyczaje!
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Dzień Kobiet istniał już w starożytnym Rzymie gdzie ,obchodziły go gospodynie. Tego dnia gosposie,  kobiety urodzone jako wolne, zamężne otrzymywały od swoich mężów prezenty, były obdarzane czułością, miłością i uwagą. Niewolnice także otrzymywały od swoich mężów prezenty. Panie domu tego dnia pozwalały swoim niewolnicom odpoczywać. Rzymianki przyodziane w najlepsze stroje, z aromatycznymi wieńcami na głowach, przychodziły do świątyni bogini Westy – strażniczki ogniska domowego.
Przez lata obchodzono Międzynarodowy Dzień Kobiet z pompą. Obecnie niektórzy mężczyźni próbując się wyłgać od wręczania symbolicznego kwiatka, tłumaczą, że jest to święto wymyślone przez komunistów. Nic bardziej mylnego. Po raz pierwszy Dzień Kobiet obchodzono w kraju najczystszego kapitalizmu, Stanach Zjednoczonych. Amerykanki zaczęły świętować przed pierwszą wojną światową, w 1909 roku. Dwa lata później zwyczaj przywędrował do Europy, najpierw do Austrii i Danii, potem do Niemiec, Holandii i Szwajcarii. Datę 8 marca przyjęto w 1922 r. ma pamiątkę fali marcowych strajków kobiecych w Sankt Petersburgu w 1917 r.
Międzynarodowy Dzień Kobiet zainicjowała niemiecka socjalistka Klara Zetkin, a dzień ten zatwierdzono uchwałą Międzynarodowego Kongresu Kobiet Socjalistek w Kopenhadze. Początek tego święta sięga 1857 roku, kiedy w Nowym Yorku kobiety w fabryce bawełny zorganizowały strajk i domagały się krótszego dnia pracy oraz takiego samego wynagrodzenia za pracę, jakie otrzymywali mężczyźni. 
Po raz drugi, pół wieku później, o tej dacie przypominały aktywistki Nowojorskiej Organizacji Socjaldemokratycznej, które 8 marca 1908 roku zorganizowały mityng w obronie praw kobiet.
Dwie najczęściej spotykane interpretacje powstania święta 8 marca to masowe strajki kobiet w     S. Pertersburgu i uczczenie ofiar krwawo stłumionego tam strajku robotnic a druga interpretacja łączy się z walką angielskich sufrażystek o prawa polityczne, gdzie jednym z istotnych punktów kampanii sufrażystek był dzień, w którym jeden z posłów uległ namowom działaczek kobiecych i zdecydował się przedstawić w parlamencie angielskim wniosek o przyznanie kobietom praw wyborczych.
W Polsce Święto Kobiet zostało zauważone dopiero po II wojnie, pasowało do socjalistycznej propagandy. W zakładach pracy składane były życzenia i wręczane prezenty – rajstopy, mydełko albo kawa oraz tulipan, którego odbiór każda pracownica musiała obowiązkowo pokwitować. Centralne obchody święta kobiet zniknęły w 1993 roku, kiedy definitywnie zniosła je premier Hanna Suchocka.
Dziś 8 marca świętują najchętniej przedszkolaki, przygotowując dla swoich mam, babć i wychowawczyń laurki. Z sympatią o Dniu Kobiet wypowiadają się młode kobiety i są za przysłowiowym „kwiatkiem dla Ewy”. Nieco starsze panie odnoszą się do tego święta bardziej sceptycznie. Feministki natomiast mają 8 marca okazję przedstawić swoje poglądy, co robią na corocznych, kolorowych i radosnych MANIFACH.
Dzień ten jest nadal najpopularniejszym, po Nowym Roku, świętem w Rosji. Do obowiązków każdego Rosjanina należy obdarowanie bliskiej kobiety drobnym upominkiem lub kwiatami..
Na Białorusi Dzień Kobiet jest świętem państwowym, okazją zarówno do oficjalnych akademii, jak i towarzyskich spotkań.
Na Litwie panie w swym dniu nie tylko otrzymują kwiaty, ale też dyskutują o swych prawach.
Także na Ukrainie Dzień Kobiet jest wolny od pracy. Oprócz tradycyjnego bukietu róż czy bombonierki, panie mogą liczyć na złoty pierścionek albo… lodówkę, do kupna której zachęca sieć kijowskich sklepów AGD. Takiego rabatu jak 8 marca na próżno oczekiwać w innym dniu roku.

Włoszki otrzymują w Dniu Kobiet od swoich mężczyzn najczęściej mimozę.
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Gośćmi naszego gimnazjum byli przedstawiciele
 z Edukacyjnej Fundacji Czerneckich
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20 listopada 2013r. w Gimnazjum Publicznym im. prof. Romana Czerneckiego w Słupi Jędrzejowskiej gościliśmy Zarząd i Koordynatorów z Edukacyjnej Fundacji Czerneckich. Obecni byli także: Jacek Głażewski – lekarz ( w Słupi w latach 70-tych) autor obszernej publikacji            o tajnym nauczaniu, obecnie przygotowywanej do wydania . Przekazał także bibliotece gimnazjum wiele bezcennych , oryginalnych dokumentów , dotyczących funkcjonowania tajnego nauczania na terenie Słupi i miejscowości ościennych . Warto dodać pewną biograficzną ciekawostkę – w latach 90-tych dr Jacek Głażewski otrzymał tytuł Honorowego Obywatela Gminy Słupia. Czesław Orliński – prezes Towarzystwa Kulturalnego im. T. Kościuszki w Szczekocinach , autor wielu artykułów o prof. R. Czerneckim i tajnym nauczaniu. Tadeusz Stolarski z żoną  – autor wielu opracowań o tematyce regionalnej , ostatnio opublikował „ Znani i nieznani ziemi jędrzejowskiej  ” t. I i II . Wydawcą tych niezwykle interesujących książek jest Stowarzyszenie Przyjaciół             im. R. Czerneckiego w Słupi. Zaproszenie na spotkanie przyjął również Wójt Gminy Słupia  Krzysztof Nowak. Gości powitała dyrektor gimnazjum  Zofia Stachura. Podczas spotkania uczniowie przybliżyli postać Patrona szkoły prof. Romana Czerneckiego i tradycje obchodów Dnia Patrona. Korzystając z okazji , iż gościliśmy  Joannę Bochniarz – prezesa EFC oraz       Marka Michalewskiego – koordynatora EFC i przyjaciela naszego gimnazjum , uczniowie oraz przedstawicielki Rady Rodziców  podziękowali za troskę i opiekę nad naszymi stypendystami , znaczącą pomoc finansową , życzliwość i serdeczność, wręczając im pamiątkowe statuetki oraz życząc jednocześnie wielu radości i ogromnej satysfakcji z pomagania innym.                                W związku z obchodami Dnia Patrona w gimnazjum zorganizowano szkolny konkurs wiedzy        o  prof. Romanie Czerneckim. Podczas spotkania p. Joanna Bochniarz i p. Marek Michalewski wręczyli  najlepszym uczniom w konkursie wiedzy książki T. Stolarskiego.

I miejsce – Bartłomiej Radwan i Michał Lech
 II miejsce Arkadiusz Kapusta i Przemysław Kunicki
 III miejsce  Marcel Kozieł
 Nagrodą dla wszystkich uczniów klas pierwszych , biorących udział w konkursie wiedzy jest także wycieczka rowerowa do Nagłowic , która odbędzie się wiosną. Edukacyjna Fundacja im. prof. Romana Czerneckiego ufundowała nagrody w kategorii na prezentację multimedialną         pt. „ Jeden dzień z życia Patrona Szkoły prof. Romana Czerneckiego”. Komisja złożona                 z koordynatorów EFC wyłoniła 3 najlepsze prace:
I miejsce – Julita Molenda kl. I a
II miejsce – Maciej Kowalik  kl. II b
 III miejsce – Magdalena Walocha kl. III c
Komisja niezwykle wysoko oceniła wszystkie prezentacje , podkreślając pomysłowość , wartość merytoryczną i duże umiejętności uczniów . Fundacja wystąpiła z prośbą o przekazanie jej wszystkich prac z możliwością prezentacji w Internecie.
Wszystkie prezentacje dostępne na stronie: www.gimslupia.szkolnastrona.pl
Międzynarodowy Dzień Wolontariusza

     Wolontariat jest fantastycznym pomysłem na pożyteczne spędzanie czasu wolnego, jak również ciekawą formą wzbogacania doświadczeń życiowych. Bezinteresowna pomoc potrzebującym leży w naturze wszystkich tych, którzy decydują się na członkowstwo w organizacjach wolontariackich. Taką właśnie organizacją jest istniejący od 2011r. Szkolny Klub Wolontariusza. 5 grudnia obchodzimy "Międzynarodowy Dzień Wolontariusza". Z tej okazji w naszym gimnazjum uczniowie z klasy Ib i IIc wraz z opiekunem  Szkolnego Klubu Wolontariusza            p. Katarzyną Stępień przygotowali apel. Podczas spotkania dyrektor szkoły p. Zofia Stachura uhonorowała szkolnych "działaczy" pamiątkową plakietką. Pierwsze szkolenie na temat :               " Dlaczego warto zostać wolontariuszem ? "odbyło się w marcu 2011r. Wiceprezes Zarządu Regionalnego Centrum Wolontariatu w Kielcach pani Emilia Michta , przybliżyła uczniom ideę wolontariatu.
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Szkolny Klub Wolontariusza odwiedza pensjonariuszy w Domu Opieki Społecznej                        w Drużykowie, bierze udział w Wielkiej Orkiestrze Świątecznej Pomocy, Maratonie Pisania Listów , w programie CEO”Poczytaj mi przyjacielu” , wspierali akcję „ Ratowania Dębu Bartka”, zbiórka podręczników dla uczniów z Ukrainy , zbiórka makulatury w ramach akcji           " Przywróćmy dzieciom uśmiech", zbiórka pieniędzy na operacje dla Agnieszki, udział w akcji „ Misiek Zdzisiek Zbiera Nakrętki”, „Szlachetna Paczka – akcja sms”. 27 października 2011r. w Wyższej Szkole Ekonomii i Prawa im. prof. Edwarda Lipińskiego w Kielcach , odbyła się Debata młodzieżowa " Młodzież i świat" - czyli jakie działania chcielibyśmy podjąć wspólnie z rówieśnikami z Europy Wschodnie i Kaukazu. W spotkaniu uczestniczyli uczniowie Szkolnego Klubu Wolontariusza ( Angelika Kunicka , Kamil Zbroiński i Michał Radwan ).Podczas debaty uczestnicy przedstawiali wiele różnych pomysłów, z czego najistotniejsze są: dobra komunikacja     i praca wolontariuszy.
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Wieczór z Norwidem

                                        "Z rzeczy świata tego zostaną tylko dwie,
Dwie tylko: poezja i dobroć... i więcej nic..."
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Wtorkowy wieczór, 17 grudnia 2013 roku poświęcony był wielkiemu poecie, mędrcowi    i moraliście Cyprianowi Kamilowi Norwidowi. Spotkanie przygotowali uczniowie z Koła Humanistów pod opieką Pani Zofii Stachury - Dyrektor Gimnazjum Publicznego im. Romana Czerneckiego w Słupi. Swą obecnością zaszczycili nas m.in.: Pan Janusz Grabek  - Wicestarosta Jędrzejowski, Pan Krzysztof Nowak - Wójt Gminy Słupia,  Pan Piotr Kozieł - Wicewójt Gminy Słupia, Pan Leszek Wawrzyła - Radny Powiatu Jędrzejowskiego, Ksiądz Witold Wojsa - proboszcz parafii Świętej Trójcy w Słupi,  Pan Grzegorz Kusztala- skrzypek, Pan Tadeusz Stolarski - pisarz z Włoszczowy,  Pan Zbigniew Kasprzak - artysta malarz z Jędrzejowa, Pan Andrzej Cempura - aktor Teatru im. Stefana Żeromskiego w Kielcach. Jan Paweł II powiedział:  "Norwid był człowiekiem nadziei. Dzięki niej mógł żyć godnie na tej ziemi niezależnie od trudnych warunków, w jakich się znajdował. Cyprian Kamil Norwid pozostawił dzieło, z którego emanuje światło pozwalające wejść w prawdę naszego bycia człowiekiem, Europejczykiem i Polakiem." To światło, poprzez interpretację dzieł Norwida przekazała uczestnicząca w spotkaniu młodzież.
 Dziękujemy za wspaniałą "ucztę duchową" uczniom i nauczycielom z:
· Liceum Ogólnokształcącego w Sędziszowie,
· Gimnazjum w Sędziszowie,
· Liceum Ogólnokształcącego w Zespole Szkół w Szczekocinach,
· Gimnazjum im. księdza Tadeusza Jarmundowicza w Szczekocinach,
· Zespołu Szkół Ponadgimnazjalnych im. księdza Stanisława Konarskiego w Jędrzejowie,
· Zespołu Szkół Centrum Kształcenia Praktycznego im. Macieja Rataja w Krzelowie,
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Gimnazjum Publicznego im. Romana Czerneckiego w Słupi.
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Warsztaty teatralne
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Dnia 29 stycznia 2014r. uczniowie naszego gimnazjum szlifowali swoje umiejętności aktorskie pod kierunkiem reżysera teatralnego                      Pana Pawła Paszty. 
Wstępem do spotkania była krótka biografia gościa specjalnego. Atmosfera spotkania była radosna i pełna życzliwości. Społeczność szkolna z zaciekawieniem słuchała opowieści reżysera o jego zainteresowaniach czy ciekawostkach z życia prywatnego. 
W dalszej kolejności wybrani przedstawiciele – uczniowie klas I-III udali się z zacnym gościem na wspólne zajęcia teatralne. Jednym z głównych celów tych warsztatów było m.in. uczynienie nas wrażliwym, twórczym i otwartym na piękno sztuki, a także rozwijanie zainteresowań  bogactwem i niezwykłością teatru, jak również rozwijanie w nas umiejętności pracy w zespole czy przygotowanie do świadomego odbioru sztuki teatralnej. Zajęcia rozpoczęły się od zapoznania uczestników z tematem całego cyklu zajęć, zaciekawieniem tematyką, co sprzyjało zdobywaniu wiedzy. Następnie Pan Paweł pokazał nam ćwiczenia integrujące i rozgrzewające grupę takie jak: „Tratwa”, ćwiczenia słuchowe, ćwiczenie emocji itp. Młodzież chętnie brała  aktywny udział w warsztatach, traktując je jednocześnie jako zabawę. Uczniowie pokazali efekty swojej pracy, biorąc udział w ćwiczeniach prezentowanych w trakcie spotkania ze znanym reżyserem.  Na zakończenie nasza koleżanka Kamila Kucharczyk wręczyła w imieniu dyrekcji, grona pedagogicznego i uczniów naszego gimnazjum pamiątkowy i skromny upominek w postaci- ,,słonika na szczęście”, a także poprosiła o pamiątkowy wpis do księgi gości. Uważam , że te zajęcia teatralne były naprawdę wspaniałe, zwłaszcza że warsztaty te uświetnił znakomity reżyser Paweł Paszta. Było trochę magii, fachowych uwag  i fascynacji, ale przede wszystkim niezwykle ciekawie przedstawione tajniki gry aktorskiej, budowania napięcia i nawiązywania kontaktu z widzem, a także ćwiczenia związane ze świadomością ciała, zadania aktorskie zorientowane na przestrzeń   i komunikację. Wielogodzinne zajęcia przebiegły jak błyskawica i my (młodzież) na pewno wiele z nich skorzystamy. 
Myślę, że kontakt z kulturą wyzwolił w nas nowe pokłady energii, które w przyszłości mogą przerodzić się w rozwój twórczy.
Julita Molenda kl. I a

Więcej informacji o naszym gościu na stronie: http://www.pawelpaszta.pl/
Kącik poetycki
Jesteś moim życiem 

Nigdy nie sądziłam

Że podczas tego całego życia mojego
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Poznam jeszcze kogoś takiego cudownego

Nie podejrzewałam 

Że można tak bardzo kogoś kochać

I w noce bez tego kogoś myślami szlochać

A jednak tak się stało

Że tak będzie nigdy nie sądziłam

Do momentu aż pierwszy raz Ciebie zobaczyłam

Uczucie takie wspaniałe

Że pozytywnie zawalił się mój świat
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I myślałam tylko o tym , jak szczęście Tobie dać

Pokochałam życie

I zniosę losu tonę złych uderzeń

Bo nasza miłość jest jedynym w co teraz wierzę

Tylko tego chcę

Bo potrzebuję Cię jak powietrza

I dla Ciebie z każdym dniem umiem być  lepsza jak w bajce jest 

Bo nasza miłość jest taka prawdziwa

I uwierz jak ja , że wszystko  zawsze przetrzyma

Na koniec świata mogę iść

Bo wszystko co potrzebuję to ta miłość , którą na zawsze do Ciebie czuję.
Kasia F.
Savoir-vivre  nastolatka
Podstawy dobrego zachowania 
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Nie należy mylić savoir-vivre'u z systemami prawnymi(prawo cywilne, karne, administracyjne), jak również z kodeksami moralnymi, w tym z kodeksem moralności chrześcijańskiej. Prawo, religia i etyka w inny sposób niż prawidła towarzyskie normują zachowania ludzkie i wpływają na życie społeczne. Warto też pamiętać o tym, że współczesny savoir-vivre ludzi dorosłych nie jest zespołem zasad do końca spójnym. Niemal każda grupa zawodowa posiada swój własny zbiór reguł postępowania, stąd też różne ich warianty i mutacje.

Na poczynania nastolatka silny wpływ wywierają masmedia. Idole z obrębu światowego sportu, muzyki, mody i filmu kształtują jego formy towarzyskie, decydując o wielu składnikach młodzieżowego savoir-vivre'u. To samo dotyczy współczesnej techniki, zwłaszcza środków komunikacji międzyludzkiej, a w tym telefonii komórkowej i Internetu. Jeżeli wystrzałowa nastolatka sterczy wieczorem pod latarnią, kurczowo ściskając coś w ręku, to nie znaczy, że chce złapać klienta, jakby to kiedyś mogło wyglądać. Po prostu wysyła SMS-a.

Zasady savoir-vivre'u dotyczą przede wszystkim kilku głównych dziedzin życia:

· nakrywania, podawania do stołu i jedzenia, 

· wyglądu, prezencji (np. postawy, higieny) i właściwego ubioru, 

· form towarzyskich (np. w miejscu pracy, w rodzinie, na przyjęciach), 

· komunikacji (także telefonicznej i internetowej), 

· zachowania się w szczególnych sytuacjach. 
Po czym można rozpoznać kulturalnego człowieka nawet, jeśli byłby ubrany w łachmany. To ruch ciała, mimika, sposób bycia, wysławiania się, uśmiechu, postępowania nawet w drobnych spawach – wszystko to mówi nam o tym, kim jesteśmy. To dobre wychowanie czyni z nas kulturalnych ludzi, budzących sympatię i szacunek. A w czym tkwi istota savoir vivre? Po prostu to wgląd na innych. W tym tkwi ambaras dobrego wychowania, aby obcować z ludźmi w sposób kulturalny. Ponieważ z natury żyjemy w skupiskach ,w związku z powyższym dostosowujemy się do siebie wzajemnie.  Zasadą dobrego postępowania jest zwalczanie egoizmu, uspołecznienie się liczeniu     z innymi.
Dobre maniery, dobre wychowanie, poprawne zachowanie, wszystko to esencja savoir-vivre i nie znaczy ni mniej ni więcej jak życzliwość dla ludzi, uprzejmość, tolerancja, opanowanie emocji, te nienaganne formy powinny być naszymi nawykami zakorzenionymi i wpajanymi od dzieciństwa. 
Jeśli jednak los sprawił, że nie wynieśliśmy dobrego wychowania z naszego rodzinnego domu.   Nic straconego, można to nadrobić. Sama chęć bycia nienagannym jest już godna pochwały.
Poniższe rady pozwolą Wam nadrobić i przypomnieć jak należy się zachowywać, aby budzić wśród ludzi zachwyt i życzliwość. 

Przygotowała Dominika Konarska

Ciąg dalszy nastąpi
Program Comenius
Gimnazjum Publiczne im. Romana Czerneckiego w Słupi  przystąpiło do międzynarodowego Programu „Comenius - Partnerskie Projekty Szkół”, tytuł projektu - „Wordcrossing”. Projekt ten jest realizacją jednego z postulatów zakładającego  partnerską współpracę europejskich placówek. Realizacja tego przedsięwzięcia rozpoczęła się od sierpnia 2012r., a zakończy się         w lipcu  2014r. W dniach od 24 lutego do 1 marca 2014r. mogliśmy gościć naszych partnerów z : Hiszpanii, Grecji, Włoch , Turcji i Rumunii.



W ramach międzynarodowego Programu „Comenius – Partnerskie Projekty Szkół „ , tytuł projektu „ Wordcrossing” gościliśmy uczniów z różnych krajów. Początkowo po przydzieleniu uczestników rozmawiałyśmy przez portal społecznościowy , dzięki temu mogłyśmy się lepiej poznać. Dziewczyna nazywa się Nida Kiynaci , ma 17 lat i pochodzi z Turcji. Pierwszego dnia byłyśmy nieco onieśmielone , dla każdej z nas to było nowe przeżycie. Jednak nie trwało to długo. Już następnego dnia rozmawiałyśmy , wymieniałyśmy poglądy na różne tematy oraz dowiadywałyśmy się ciekawych rzeczy o tradycjach i zwyczajach w swoich krajach. Pomimo bariery językowej miałyśmy tylko niewielkie problemy z porozumiewaniem się. Nida miała okazję spróbować polskich potraw i zobaczyć ciekawe miejsca podczas pobytu. Moja rodzina miała okazję spróbować tureckiej kawy oraz tureckiego ciasta , które przywiozła Nida. Podczas wycieczek w których braliśmy udział, mogliśmy nie tylko zwiedzać , ale lepiej się poznać .Po południu rodziny goszczące, zajmowały się swoimi gośćmi. Zabieraliśmy ich na spotkania z naszymi znajomymi, pokazaliśmy, jak wygląda codzienny dzień , jak spędzamy wolny czas. W niedzielny poranek nadszedł czas pożegnania z przyjaciółkami z Turcji. Były to trudne chwile ….Dzięki udziałowi szkoły w programie Comenius mogłam poznać fantastycznych ludzi, pojechać w piękne i nieznane mi miejsca. Był to naprawdę wspaniały czas i mam nadzieję , że kiedyś znowu się spotkamy.
Natalia Konarska 
Ja gościłam Areti z Grecji . Jest to niezwykle miła osoba o pięknych oczach. Bardzo podobała się jej nasza gościnność: wycieczki , dyskoteka i ognisko. Długie wspólne wieczory i rozmowy dały mi do zrozumienia , że u nich w kraju są inne obyczaje i tradycje , jednak my też się nie powstydzimy. Najbardziej dziękowała za niezwykłe przyjęcie.
Paulina Bratek 
Jestem zadowolony z udziału w projekcie , ponieważ poznałem zwyczaje innych krajów. Poćwiczyłem swoją znajomość języka angielskiego.
Przemek Kunicki 

Ogólnie cały projekt bardzo mi się podobał . Dzięki temu zobaczyłam niektóre ciekawe miejsca jak np. Wieliczka , podszlifowałam swój angielski , zawarłam nowe przyjaźnie i znajomości z osobami z innych krajów . Uważam , że takie projekty są potrzebne , bo dzięki nim dowiadujemy się całkiem nowych rzeczy , które mogą się nam przydać w przyszłości.
                                                                   Anna Puto

W ramach realizowanego w naszej szkole programu Comenius gościłam w domu koleżankę          z Turcji. Była to Ceren Aksoy. Siedemnastolatka szybko zaklimatyzowała się w mojej rodzinie.    Od razu znalazłyśmy wspólny język. Dzięki niej bliżej poznałam kulturę oraz zwyczaje tamtego kraju. Ceren jest muzułmanką , więc nie jada mięsa wieprzowego , co nas Polaków może nieco dziwić. W wolnym czasie wieczorami spotykałyśmy się  ze znajomymi z jej państwa oraz z innych krajów. Zawsze było wesoło ! Mam nadzieję , że wraz z moją rodziną stworzyliśmy miłą i ciepłą atmosferę. Mówiła , że bardzo jej się w Polsce podoba i z chęcią kiedyś odwiedzi nasz kraj i moją rodzinę. Teraz kiedy odjechała bardzo nam jej brakuje .                                                              Mam nadzieję , że jeszcze kiedyś się spotkamy.
Natalia Kunicka 
Comenius to program , dzięki któremu poznałam wielu ciekawych ludzi. Moją partnerką była Sara  z Hiszpanii. Jest to bardzo miła i serdeczna dziewczyna. Bardzo się ze sobą zaprzyjaźniłyśmy. Sara wiele opowiadała mi o kulturze i zwyczajach panujących w Hiszpanii. Ja natomiast opowiadałam jej o Polsce. Poznałam nawet kilka słów w języku hiszpańskimi katalońskim.  Bardzo dobrze się dogadywałyśmy. Sara była wręcz moją bratnią duszą.                                      Nie było czasu na nudę ! Zwiedziłyśmy w Polsce razem z całą grupą  wiele przepięknych miejsc , które na długo pozostaną w pamięci . Wszyscy zgodnie uznali , że Polska to piękny kraj.   Niektórzy nawet  planują  w niedalekiej przyszłości nas odwiedzić. Czas spędzony z Sarą i z innymi uczestnikami projektu to najlepszy czas w moim życiu. Nigdy nie zapomnę chwil spędzonych z nimi. W tak krótkim czasie bardzo się ze sobą zżyłyśmy , to jest naprawdę niesamowite. Bardzo ciężko było się rozstać. Nie jednemu z nas zakręciła się łezka w oku. Ale mam nadzieję , że nie widzieliśmy się po raz ostatni. Na pewno nie zerwiemy ze sobą kontaktu. Zawsze będziemy przyjaciółkami , mimo , że dzieli nas tyle kilometrów. Dzięki programowi Comenius poznałam ludzi, po których pozostały mi wspomnienia . Wszyscy oni są dla mnie jak druga rodzina.
Kasia Prusek 
Przyjazd uczniów i nauczycieli z partnerskich szkół zmienił coś w życiu każdego z nas. Jedni szlifowali swój angielski inni poznali tradycje i zwyczaje oraz kulturę innych państw. Warto też dodać , że każdy z nas zawarł nowe przyjaźnie. Ja gościłam Gemmy i ten tydzień był fantastyczny. Każdy dzień był urozmaicony wycieczkami , poznawaniem kultury i tradycji wybranych krajów ,   a także świetną zabawą. Początek był trochę trudny  i czułyśmy to obie z Gemmy , jednak bariera została przełamana . Świetnie się dogadywałyśmy i miło spędzałyśmy czas. Ja i moje koleżanki polubiłyśmy każdego , ale szczególnie Samuela , który miał niepowtarzalne poczucie humoru. Aryrie z kolei był wrodzonym gimnastykiem . Potrafił zrobić 2 salta pod rząd !Szkoda , że już odjechali . Mam nadzieję , że za parę lat jeszcze się spotkamy .
Julita Molenda

Jestem zadowolony i dumny , że mogłem uczestniczyć w projekcie .
Bartłomiej Radwan
Wiosna w poezji 
Deszcz wiosenny
 

W tle nieba, gdzie jest więcej srebra niż błękitu, 

puch pierwszych liści dymem zielonym się pieni 

i jedynie nalotem lekkim malachitu 

odróżnia czas przedwiośnia od szarej jesieni. 

  

Zaspany i niemrawy, nudny dzień powszedni, 

cierpliwy jak dorożkarz na miejskim postoju, 

ma w sobie uroczystą nutę przepowiedni 

czegoś, co się jak święto rodzi w niepokoju. 

  

Wiatr niesie chmury, zwiastun ulewy wysłańczy, 

co drzewa w tłum chorągwi rozwinie bogaty: 

deszcz majowy srebrnymi stopami już tańczy 

na ziemi od rzęsistych kropel piegowatej.
Leopold Staff

Marzec
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Marzec. Wracamy z parku. Wreszcie przeszła zima.
Spod stopniałego śniegu wyjrzały murawy.
Drzewa nagie, lecz pierwsze kiełkują już trawy,
Choć na stawie zielony, cienki lód się trzyma.

Z upojonymi wiosną wracamy oczyma,
Krokiem lekkim, jak podczas tanecznej zabawy,
Ulicą po słonecznej stronie idziem prawej,
Za sobą ciepło słońca czujemy plecyma.

W rozpiętych płaszczach śpieszą ochoczo przechodnia.
Jacyś świeżsi, wesoło patrzą i pogodnie;
Niańki z dziećmi wychodzą z ciemnych domów sieni.

A my, pierwszą przechadzką dumnie upojeni,
Idziem w miasto po płytach suchych już chodników.
Z grudkami pulchnej ziemi na piętach trzewików.

Leopold Staff
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Książki nie gryzą


Najlepsze z najlepszych. Barwne i przewrotne. Zbiór zawiera dziesięć opowiadań Andrzeja SAPKOWSKIEGO pisanych w różnych okresach życia i poruszających tematy czasem bardzo od siebie odległe. Jest więc i klasyczna fantasy, i SF, i political fiction, a groza bywa rozładowywana przez żart bądź literacką aluzję.
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                               Emeryt Herkules Poirot miał wypoczywać w nadmorskim uzdrowisku,                               tymczasem poznał Nick Buckley i musi uspokajać nerwy, budując domki z kart. Pech, czy ktoś nieudolnie próbuje zabić Nick? Właścicielka Samotnego Domu cztery razy uniknęła śmierci,            a jednak lekceważy ostrzeżenia detektywa.
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                                      Nawet złamane serce może pokochać na nowo „Życie jest glebą, nasze decyzje i czyny słońcem i deszczem, ale nasionami są nasze sny”. Joseph nigdy wcześniej nie przywiązywał wagi do snów. Był osobą mocno stąpającą po ziemi – wschodzącą gwiazdą reklamy i dumą ojca, co budziło zazdrość jego starszych braci.
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                                    Nowa powieść Ewy Nowak, jednej z najbardziej lubianych współczesnych pisarek dla młodzieży! Weronika jest uczennicą ostatniej klasy gimnazjum. Jej rodzice to wykształceni ludzie na poziomie, tacy, którym uprzejmie kłaniają się sąsiedzi. Za piękną fasadą kryje się jednak prawdziwy dramat.
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Jak to jest być żywą boginią i mieszkać w pałacu w Nepalu, dlaczego najlepsi biegacze świata rodzą się w Etiopii, gdzie można spotkać kobiety, których szyje są 3 razy dłuższe niż nasze, albo w jakim kraju dzieci żyją w pływających wioskach. I wreszcie, czy to prawda, że w Afryce buduje się domy z kup krowy. O tym wszystkim opowiedzą dzieciaki; Matina, Lien, Mali, Zuzu i Merbatu
Zapraszam do biblioteki !

Moje plany na przyszłość
Moim wymarzonym zawodem jest zawód lekarza weterynarii. Bardzo chciałabym nim zostać, ponieważ bardzo kocham i uwielbiam zwierzęta , dzięki nim zawsze poprawia mi się humor           i o wiele lepiej czuje się w ich obecności. Chce je leczyć i pomagać. Wykonując w przyszłości ten zawód będę robiła to ,  co kocham i będę mogła pomagać moim podopiecznym.      Marzę o otwarciu własnej kliniki dla zwierząt.
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Ania Puto kl. Ia
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Moją pasją jest dziennikarstwo. Jest to bardzo fascynujący zawód , ponieważ dziennikarze mają możliwość poznania wielu ciekawych i popularnych ludzi. Nie sposób wymienić wszystkie cechy dziennikarzy, ale jedną z ważniejszych jest ciekawość świata i chęć do pracy , podchodzenie do tego, co się robi z pasją. Warto wiedzieć, dlaczego wykonuje się taki, a nie inny zawód. Chciałabym pracować w czasopiśmie podróżniczym , ponieważ interesują mnie kultury innych krajów. Według mnie najciekawsze to kultura Dalekiego Wschodu , która jest niezwykle bogata. Moim marzeniem jest podróżowanie po świecie i opisywanie ciekawych i nieznanych miejsc. Chciałabym też stworzyć własne pismo, które będzie się zajmowało głównie tematem podróży. Nie jest to nic trudnego , bo przecież marzenia się spełniają . 
Dominika Konarska kl. Ib[image: image62.jpg]



Moimi wymarzonymi zajęciami w przyszłości są : rehabilitacja zwierząt a także praca biurowa.    Fizjoterapia zwierząt (zwana również rehabilitacją fizyczną) w wielu krajach jest raczkująca dziedziną medycyny weterynaryjnej. W medycynie weterynaryjnej fizjoterapią po raz pierwszy zainteresowano się  w latach 60-tych ubiegłego stulecia. Na początku  zaczęła się ona rozwijać w Wielkiej Brytanii, RPA, Kanadzie , Szwecji , Finlandii   i USA.W Polsce fizjoterapia zwierząt pojawiła się kilkanaście lat temu i z roku na rok staje się coraz bardziej powszechna . Oprócz tego bardzo podoba mi się praca biurowa. Jestem wprost zachwycona pracą mojej mamy i byłabym dumna , jeśli mogłabym pójść w jej ślady. Studia , które ukończę przygotują mnie do pracy w tym zawodzie. Dzięki zdobytej wiedzy i umiejętnościom porozumiewania się z innymi będę mogła dobrze zarządzać biurem, w którym będę pracować. Z doświadczenia mojej mamy wiem , że do tego będzie mi potrzebna znajomość języków obcych. Zawody, o jakich marzę, są dla mnie bardzo ciekawe i myślę że osiągnę swój cel.
Julita Molenda kl. Ia
Przysłowia na marzec 
[image: image12.png]


W marcu jak w garncu.
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Co marzec wypiecze, to kwiecień wysiecze.
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Czasami w marcu zetnie wodę w garncu.
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Czasem marzec tak się podsadzi, że dwa kożuchy oblec nie zawadzi.
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Ile w marcu dni mglistych, tyle w żniwa dni dżdżystych.
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Kiedy w marcu deszczu wiele, nieurodzaj zboża ściele.
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Gdy w marcu deszcz pada, wtedy rolnik biada, gdy słońce jaśnieje, to rolnik się śmieje.

[image: image19.png]


Marzec, co z deszczem chadza, mokry czerwiec sprowadza.
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Słońce marcowe, owocom niezdrowe.
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Marzec zielony - niedobre plony.
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Suchy marzec, kwiecień mokry, maj przechłodny - nie będzie rok głodny.
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Suchy marzec, mokry maj, będzie żytko jako gaj.
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W marcu, gdy są grzmoty, urośnie zboże ponad płoty.
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Marzec, czy słoneczny, czy płaczliwy, listopad obraz żywy.
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Marzec odmienia wiatry, deszcz miesza z pogodą, więc nie dziw, jeśli starzy czują go ze szkodą.
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Gdy marzec mglisty, w lecie czas dżdżysty.
Humor
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Wiosna, las, ptaszki. Gawędzi student (po nieudanej sesji) z dziewczyną:
- Nie wiem, co się ze mną dzieje? Chciałbym ulecieć daleko - daleko, schować się głęboko - głęboko, zaszyć się gdzieś cicho - cicho. Czyżby to miłość?
- Nie, kolego. To zaczął się wiosenny pobór do wojska.                                                                          

Zima. Dwa jelenie stoją na paśniku i żują ospale siano nałożone tu przez gajowego. W pewnej chwili jeden z jeleni mówi: 
- Chciałbym, żeby już była wiosna. 
- Tak ci mróz doskwiera? 
- Nie, tylko już mi obrzydło to stołówkowe jedzenie!                                                                    

Co to jest lekcja?
- Jest to dłuższy okres potrzebny do przygotowania się do krótkiej przerwy

Dyrektor szkoły przechodzi korytarzem obok klasy, z której słychać straszny wrzask. Wpada, łapie za rękaw najgłośniej wrzeszczącego, wyciąga go na korytarz i stawia w kącie. Po chwili z klasy wychodzi kolejnych trzech młodzianów, którzy pytają:
- Czy możemy już iść do domu?
- A z jakiej racji?
- No... przecież skoro nasz nowy pan od matematyki stoi w kącie, to chyba lekcji nie będzie, prawda?

Sercem pisane  
Serde  Serdecznie dziękujemy Pani Dyrektor Zofii Stachurze, Pani Katarzynie Stępień, Pani Urszuli Walocha, Pani Roksanie Pabian i Panu Kamilowi Hukowskiemu , za wspaniale spędzony tydzień z uczniami z zagranicy. Słowa podziękowań  kierujemy także do Pana Marka Fulasa za wspaniałą dyskotekę.
Serdeczne życzenia dla wszystkich dziewczyn z okazji dnia kobiet.
Dziękuję za pomoc w nauce Dawidowi M. – koleżanka

Dziękuję Ci za to , że jesteś!

Dziękuję Arkadiuszowi K. za pomoc w nauce.

Serdecznie dziękuję Dominice K. za okazaną pomoc – kolega
Serdecznie pozdrawiam Natalię Koprowska z klasy I a - wielbiciel

Trzymamy kciuki za naszych sportowców !

Wydawca: Koło dziennikarskie i wszyscy chętni !



